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Czas, jaki podarowali nam kardiochirurdzy w Linz jest bezcenny, ale nieubłaganie się kończy.
Możliwości leczenia Filipa w Europie wyczerpały się. Tutaj mamy szansę tylko na operacje paliatywne,
wyłączające funkcjonowanie jednej komory serca. O tym, że jest to leczenie jedynie przedłużające
życie nie musimy mówić. Nie chcemy nawet myśleć, że nasz synek mógłby nie dożyć dorosłości!
Sytuację dodatkowo skomplikowały wyniki diagnostycznego cewnikowania serca, które Filipek
przeszedł w maju. W Jego malutkim serduszku lekarze wykryli kolejną wadę w postaci nieprawidłowego
połączenia żył płucnych wraz z ich zwężeniem. Zwężenia nie kwalifikują się do poszerzenia cewnikiem,
niezbędna będzie ich chirurgiczna plastyka podczas operacji.
Jedyną nadzieją i szansą na normalne życie dla naszego synka jest operacja w klinice w Pittsburgh'u. To
jedyna klinika na świecie specjalizująca się w leczeniu dzieci z anomalią Ebsteina, tą niezwykle
skomplikowaną wadą, którą w swoim serduszku nosi Filip. Tam lekarze są w stanie ocalić obie komory
serca synka, są w stanie dać mu szansę na dożycie długich lat i czerpanie z życia jak najwięcej.
Warunkiem są jednak środki, które musimy zebrać, aby Filip mógł polecieć do USA. To kwota ponad 1,5
mln złotych... Kwota ogromna, niewyobrażalna i dla nas samych nieosiągalna.
Podarowany nam czas kończy się neubłaganie. Filipek z dnia na dzień traci siły. Męczliwość i siniejące
ustka uniemożliwiają mu beztroskie poznawanie świata... Nieprawidłowe połączenie żył płucnych i ich
zwężenie powoduje, że nasz chłopiec każdego dnia jest w potwornym niebezpieczeństwie, że powinien
się znaleźć w USA jak najszybciej. Aby było to możliwe do 30 września klinika musi otrzymać przelew,
inaczej wycena operacji zostanie anulowana. 
Błagamy Was o pomoc, czasu jest tak niewiele!

Jako samotna mama dwójki dzieci nie jestem w stanie zapewnić Kubusiowi takiego leczenia i procesu
terapeutycznego, jaki daje mu szansę na sprawność. Koszty związane z terapiami, logopedą i
specjalistycznymi wizytami znacznie przewyższają moje możliwości finansowe. Kuba jest dzieckiem
wymagającym stałej, całodobowej opieki. Nie mogę podzielić z nikim swoich obowiązków, ponieważ 
moi synowie mają tylko mnie…

Moim największym marzeniem jest ujrzeć pierwsze samodzielne kroki Kuby. Jednak mam świadomość, że
bez kosztownej rehabilitacji to marzenie nie będzie mogło się spełnić. Dlatego zwracam się z prośbą o
pomoc do Was – ludzi o dobrych sercach. Każda, nawet najmniejsza kwota pozwoli nam kontynuować
naszą walkę. Tylko z Waszą pomocą Kubuś ma szansę doświadczyć prawdziwego dzieciństwa!

Mama Kubusia
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Marzę o dniu, w którym wezmę mojego synka za rękę i pójdziemy na
spacer. Śnię o chwili, kiedy moje dziecko pobiegnie razem z innymi
dziećmi na plac zabaw… Tak bardzo pragnę, aby mój syn miał życie
takie, jak jego rówieśnicy. Niestety, nasza codzienność naznaczona
jest chorobą, która każdego dnia odbiera Kubie dzieciństwo!

Kubuś cierpi na porażenie czterokończynowe, charakteryzujące się
nadmiernym napięciem mięśni w kończynach górnych, przy
jednoczesnym osłabieniu mięśni centralnych. Kuba nie chodzi i nie
siedzi samodzielnie. Wymaga codziennej pionizacji i regularnych
zastrzyków z botuliną, które pomagają złagodzić ból, z którym Kuba
mierzy się każdego dnia. Nieustannie podejmujemy wysiłki,
uczestnicząc w licznych programach rehabilitacyjnych, terapiach
logopedycznych i pedagogicznych. Każdego dnia razem z Kubą
walczymy o to, aby mój synek mógł zrobić pierwszy samodzielny
krok. Niestety, oprócz ogromnej determinacji potrzebujemy jeszcze
środków finansowych, aby nasza 6-letnia walka o sprawność nie
została przerwana!

Jak możesz pomóc Kubusiowi?
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"Każdy gest, nawet najdrobniejszy… zmienia świat, czyjś świat."
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